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Recenzja dorobku dra Marcina Bajko

Oceny dorobku w postepowaniu habilitacyjnym dra Marcina Bajko dokonuję w oparciu o

ustawę Prawo o nauce i szkolnictwie wyzszym, w tym ze szezególnym uwzględnieniern art.

2l9. ust.1 pkt 2 i 3.

Dr Marcin Bajko, ur. 15 wrzęśnia 1979 roku w Sokółce,azyskŃ stopień doktora naŃ

humanistycnrych w zakresie literaturoznawstwa dńł 26 września 2013 roku. Jednostką

nadającą stopień była Rada Wydziału Filalogicmego Uniwersytetu w Białynrstoku. W

załącmnych do wniosku Habilitanta dokumentów nie ma informacji o wcześniejszym

postępowaniu habilitacyjnym. Z dokumentów Ęch też wyniką że dr Bajko został zatrudniony

po ukończeniu sfudiów na rcdzimej Uczelni na stanowiskrł asystenta (od roku żaa7), a

następnie, po uryskaniu stopnia doktorą na stanowisku adiunkta {od roku 2015 do dziś). W

zllviązdr:lzreorganizacją struktur uniwersyteckich był to najpierw Ins§ńut Filologii Polskiej, a

potem Kolegium Literaturomawstwa S/ydziału Filologicmego Uniwersytetu w Białymstoku,

Katędrzę Badań Filologicznych,,Wschód - Zaahód" .

Habilitant przedstawił kompletną dokurnentację, a do wniosku dałączyłłvykaz dorobku

naukowego, autoreferat i publikacje. Jako osiągnięcie naukowe, będące podstawąubiegania się

o nadanie stopnia doktora habilitowanego, dr Bajko wskazał swą monoglafię autorską Wojna,

rewotucja, przewrót, Twórczość Tądeusza Micinsktego w lataeh 1914-1918, opublikowaną

ptzsz $/ydawnictwo Uniwersytetu w BiĄtnstoku w 20ż3 roką zrecenzowaną ptzęz dwóch

recenzentów spoza rodzimej Uczelni.

Przed doktoratem Habilitant opublikował 1 monografię. Po obronie doktorafu

opr,rblikował on ogółern 3 mono$afie (w tym ksiązkę podoktorską) oraz 26 artykułów i 3

recenzje w ksiązkach zbiorowycb i czasopismach. Pr,zy crym dwie publikacje funkcjonują na

prawach wstępu do krytycmych edycji dzieł Micińskiego.

Iakińwspomniałem, po doktoracie dr Bajko opublikował: trzy monografie. Pierwsza

z nich.iest ksiązJcą podoktorską czylli dysertacją Habilitanta. Druga ksiązka łłkazńa się w roku

ż0l7 w posiadającej suż §we trwałe miejsce w poloniĘcmych badaniach

historyczroliterackich, białostockiej serii ,,Czarny Roman§zrr" jako tom )OO(VII. Jest to

zbiór arĘkułów (w §m trzech opublikowanych gdzie indziej juz po doktoracie, a tu w wersji

poprawionej) pod wspólnym Sułem Słowaeki i spcdkabierey. Studia i szkiee. Ostatnia z
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rnonografii to przedstawiona do zaopiniowania w procesie habilitacyjnym książka Wojna,

rewolucj a, przewrót..,

Tak więc okres swej pracy naukowej do czasu uzyskania stopnia doktora zwteńczył

Habilitant publikacją swej dysertacji, o któĘ nie ma potrzeby tu wydawać jakichkolwiek

sądów i opinii. Nie sposób jednak pominąć faktu, źe pomiędzy opublikowanienr dysertacji a

rozryaw habilitacyjnej dr Bajko lvydał tęż rzęcz o Słowackim i jego recepcji. Praca ta

uświadarnia, że Habilitant z rozmysłem poszerza krąg swej twórczości naukowej, badając

immanentną, wewnątrzroman§czrą recepcj ę Słowackiego, j ak i jej różme, czasaml zaskakuj ąco

odległe, ależ ,,wielce rzeczywiste" uobecnienia tego ńeszcza w dobie poromatycmeJ, a

młodopolskiej w szczególności.

Słowacki i spadkobiercy. Studia i szkice to monografiarozbitana dwie zasadnicze cąści

- składa się ze studiów o wybranych wątkach twórczości autora Kordiana i własnie recepcji,

cry też ech recepcji jego myśli, poeĘki i osobowości twórczej. Jest to pra§ą w l<tóĘ autor

omawia wybrane wą&i tematycane (bizantyjskie, motywy ognia itd-) w spŃciarie

Słowackiego oraz,naświetlarózre, pojedynczeprzypńki mniej lub bardziej wi$ocznej recepcji

jego dńela. światopoglądu, poeĘki. Można powiedzieć, że doĘe kolejne, dotąd niebadane

ptzęz historyków literatury aspekty tego zjawiska. Ęm samym jest ta jego praca rodzajem

podjęcia anńiz, jakie w obszarze idei i światopoglądu pocryniła onegdaj H. Floryńska w

sĘnnej monografii Spadkobiercy Kłóla Ducha..., a potem U.M. Pilch w odniesieniu do poeĘki

Micńskiego i obecności w niej ,,śladów'' Słowackiego. (Kto jestem? ...). Komporycja tego

zbioru studiów dra Bajki o Słowackim i jego recepcji jest mistema i układa się w przejtrystą

całość. I chociaż rnarny tu osobne studia, pisane w różnyrn czasię i do§cące różrorodnych

aspektów; autor doskonale powiązał je w spójną całość. O tej spójności klarownie pisze złesńą

we wprowadzeniu do swej ksiązki.

W okresie po doktoracie, a więc od końca roku 2013 do jesieni ża23 roku dr Bajko

opublikował 6 artykułów i 3 receĘe w czasopismach. Większość §ch prac mlaIańa się na

łamach białostockiego periodyku - ,,Bibliotekarza Podlaskiego". Spośród zaś sześciu artykułów

dwa zamieścił potem w wersji poprawionej we wcześniej tu przypomnianej monografii o

Słowackim. Cztery pozostałe prace układają się w ciekawy wacb7atztematyczny, który mozrra

by larwać: Micński a inne kultury. Habilitant przedstawił w nich, oczywiście w jakimś bardzo

za\ilęzonym zakresie, konteksĘ rosyjskie, tatarskie, bułgarskie i litewskie w spuściźrrie

Micińskiego. Ta interesująca sprawa interkulturowości w późnej twórczości (niekoniecznie

fikcjonalnej literatury) Micińskiego zapewlre jest pocątkiem jakiegoś większego pĄektu,
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zlxłłaszcza że wątki bułgarskie są też obecne w innych jeszcze studiach dra Bajki,

publikowanych w pracach zbiorowych (głównie nrateriałach pokonferenryjnych}.

Aktywność naukowa dra Bajki obejmuje też szsreg pf{tc \^/ charakterze redaktora i

współredaktora naukowego prac zbiorowych. W przedstawionym przęz Habilitanta

sprawozdaniu wynika, iż po doktoracie oprócz wspóhedagowania czterech tomów w ramach

realizowanego pĄektu NPRH, którego był kierownikiem, uczestniczrył on w redakcjach

naukowych czterech innych monografii zbiorowych oraz współpracował prry redakcji jednej

pracy zbiorowej.

Dr Bajko opublikował też pa doktoracie 18 arĘkułów w pracach zbiorowych (w

wykazie podał ich tylko 15). Jest to dorobek dość różnorodny, wykracĄący wze ścisĘ krąg

micińskologii. Mększośó z nich zamięszczona została w publikacjach miejscowych Habilitanta

* białostockich. Nie można jednak czyńó ztego zaruul;'lo lokalny li tylko charakter publikacji

dra Bajki. Ośrodek uniwersytecki w Białyrnstoku jest bowiem niezwykle aktywtry i wiele

cennychprac zbiorowych się fu ukazuje od wielu już lat, w cTpmatężswój udział Habilitant.

Są tu też prace opublikowane w zbiorowych ksiązkach, które ukazały się w innych ośrodkach

akademickich w kraju ([JMK, UG).

Ten rozproszony dorobek naukowy dra Bajki obejmuje kilka wątków. Fierwsrym i

najwaźniejsrym nie przestaje być twórczość Micńskiego. Spośród więc 24 artykułów w ogóle,

jakie opublikował czy to w periodykach, czy to w pracach zbiorowych, bezpośrednio tego

ostatniego doĘcry większość. Habilitant opublikował też szereg ciekawych studiów na temat

innych twórców, powiązanych z osobą i dorobkiem Micińskiego. Ponadto ujawniają się tu

zainteresowania wybiórcze. Chodzi tu o publikacje, które pozwoliły drowi Bajce na chwilę

rozszetzyć spektrum swych badń poza twórczość Micińskiego.

Monografia dra Bajki, którą przedstawił jako podstawę ubiegania się o stopień doktora

hńilitowanego, składa się z Wprowadzenia, czterech rozdziałów merytorycmych i

Zakańczenia. Całość opatrzona została Btbłiografiq oraz indeksem osób i streszczeniem w

jęryku angielskim.

W części wstępnej Habilitant dokonuje rzeczowego wprowadzenia w podjętą

problenra§kę. Fokrótce przedstawia razleg!ą literaturę przedmiotu, nie dokonując jednakZe

wnikliwszego jej omówienia. I dobrze, że tak uczyńł. W przeciwnym razię zanriast

wprowadzenia powstałby zarys micńskologii, a przecież nie o to chodzi, nie to jest

przedmiotem prezentacji i analiz Autora omawianej monografii. Wspominając o różrych

badaczach i pracach" odsyła w przypisach do bogatej literatury przedmiofu, co trłatwia lekturę

samej ksiązki naukowej, jasny jest prowadzony tu tok myśli. Gdyby Autor chciał pogłębić swe
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uwagi o literaturze, jaką wspominą praca ugrzęńŃy w dygresjach, tracąc rra klarowności i

raeczowościprzakazu. Wskazawszy teżna zastosowane metodologie pracy, we Wprowadzeniu

do omawianej rnonografii dr Bajko wskazuje miejsce dla swych badan i określa miejsce swych

analiz, wniosków i spostrzezeń. Innymi słowy, precyzyjnie w gąszczLL tak rozległej wszak

literatury przedrniofu ukazuje właściwe dla swego monograficznęga sfudium miejsce i

pośrednio artykułuje jego znczenie tak dla badń nad eyciem i twórczością Tadeusza

Micinskiego, jak tężnad różrrymi aspektami kultury młodopolskiej w jej końcowej fazie,a

która doĘczy obszarów Rosji objętej wojną potem podległej rewolucji, a na końcu

zbolszewizowanej.

W tej części ksiązki jednozracnie wskazuje tęż na główne zagadnienie swej pracy.

Obok bolszewianu jako tematu wiodącego w publicys§ce choćby, najwazniejszym okazuje się

temat zgołainny, niZ to sugeruje tyfuł rozprawy. Jest nim problem chrytologiczny, adokładniej

,,chrystocentryxn absolutny', jak go określa dr Bajko. Ów ,,chrystocenĘarr absolutny" - jak

stwierdza Habilitant - jest główną teątąjego pracy i ,podstawowym celem badawczlłn" (str.

2l). I już tu, we Wprowadzeniu, stwierdzą że ,,Miciński porzucił wiele lat ptzez siebie

udoskonalany lucyferyzrrr chrystusowy na rzecz wspomnianego chrystocenĘzmu

absolufirego'o (s. 21). Rodzi takie stawi ańe tzeery dylemat (może nieistotny, ale jednak), co

jest tematern ksiąźki? Czy rznłzy fu przedstawiane, to ana}izaobecności problemaĘki wojennej

i rewolucyjnej w końcowej twórczości Micińskiego, obejmującej lata 1914-1918, czy ruczej

jest to ów ,,chrystocenĘzm ńsolutny" jako dominanta twórczości fikcjonalnej i

niefikcjonalnej Micińskiego w ostatnic}ł latach jego Ęclał
Pierwsry razńziń jest interesującym ujęciem wojny jako cezury. Autor rCIzprawy

rozumie ową cenzuralność dwojako: jako cezurę biograficzną, przypńającąna okres lipca-

sierpnia 1915 roku, kiedy Micński wyjechał zrdzenrtychziempolskich do Rosji carskiej oraz

.!ako cezurę egzystencjatną rozwidloną na cz€ts pokoju i czas wojny (str. 54}. Rozdział ten jest

ważrym wprowadzeniem wtwórczość i aktywność polĘcznąMicińskiego w ostatnim okresie

jego Ęcia. Autor monografii vrytaźriepunktuje istotę przełomu biograficzro-egzystencjalnego

pisarza, odsłaniając prry okazji, jak niewiele, aw zasadzię prawie nic na temat działalności i

twórczości Micinskiego lat wojennych nie wiemy. Isfoiiejąca zaś literutura jest zdawkową

skromna, a]bo skandalicznąjak choóby prrywołane słowa Leona Grosfelda. Prezentowane tu

przez Habilitanta uwagi na temat znaczeńa tego okresu i ogólną charakterysĘkę twórczości

Micińskiego lat 1914-18 opiera na swoich wcześniejszych badaniach, w Ęmteż ich publikacji

w ksiązce ,,Słty niezvvyWe...'". To \M tyfir jużrazdziale dr Bajko wyrańŁ i wstęprrie rłzpaznał

antybolszewickość Micińskiego. W ten oto sposób razńńŃ ten jest rodzajem rozpozrrarria
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gruntu, na którym powstała twórczość lat ostatnich Micińskiego, dla którego wojna i rewolucja

bolszewicka stĄ się nie Ęlko przełomowymi wydarzeniami, ale które wstrząsnęły nim

dogłębnie, rodząc dramatyczneprzeĘciai stając się imperatywem jego aktywności politycmej

i literackiej. Skutki takiego stanurzeczy dr Bajko niejasno WraziŁ (str. 35):

Autor NietoĘ pragnąłby zbudować zupełnie nową polskość, wprawdzie opartą na fundamentach herosów
narodowych: poetów i pisarą, o zacięciu religijnym i filozoficznym (Mickiewicz, Słowacki, Norwid,
Witkiewicz), ludzi czynu, aktywnych w czasach wojen (Kościuszko, książę Józef Poniatowski, Jan
Henryk Dąbrowski), jak i w czasie pokoju (ksiądz Piotr Wawrz}łltiak, Stanisław Szczepanowski).

Dr Bajko uźrył czasownika wolitywnego w trybie ptzypulszc7ającym 'pragnąłby' o wyraźtym

odcieniu semantyculym (w pewnym zakresie osłabiającym jego indefinibilność). Onracza on

ni mniej, ni więcej, ze owo pragnienie ,,zbudowania zupełnie nowej polskości" jest

nieweryfikowalne. Nie wiadomo bowiem, czy udńo się Micińskiemu coś podobnego stworzyó,

czy też się nie udało. To jedno maczeńe, ale już w nim kry,je się sugestia stworzenia takiej

konstrŃcji składniowej, w której po owym zdaniu w formie przypuszczenia zostanie

umieszczonę zdańe współrzędne przeciwsta\ilne, ,,weryfikuj ące" Ęczeńowóść pierwszego

członu składniowego. Wówczas zostałńy wyrźona sugestią żę do takiego zbudowania nie

dosźo- Ale nie ten czasownik powoduje w prrytoczonynn fragmencie zamęt. Chodzi a uĄĘ tu
spójnik ńażany - 'wprawdzie'. We współczesnej polszcryźńe twatzy on konstrŃcję:

wprawdzie..., ale (łecz, jednak, jednalcże, jednalrnwoż). SŃnik tenłączy dwa zdania (lub inne

jakieś wyrazenia), komunikując, żę treść jednego jest niezgodna z Wm, co można

wywnioskować lub co jest wprost wyraźone w dnrgim. Wówczas budowane jest zdanie ńażnne

współrzędnie przeciwstawne. W prrytoczonym zdańu takiej konstrukcji nie ma. W

konsekwencji przytoczone vlanie, chociaz tak budzo rozbudowane, jest zdaniem

pojedynczym. Nie wiadomo do końcą co chce altor zakomunikowąó: czy to, że wprawdzie

Micński usiłował ,lbudować zupełnie nową polskość", opartą na takich, czy innych wzorcach,

ale mu nie wyszło, nie udało się, nie zdązyŁ (bo zginął), cry też coś innego chciał ;rrsz ta

v,ryruzić. A zwracam na to uwagę, poniewaz prrytoczone zdańejest kluczowe, ważne o Ęle,
że definiujące całą aktywność Micńskiego \Ąi okresie wojny i jego pobyru w europejskiej części

Rosji.

W rozdziale tym nie ma uwag na temat chrystocenĘzrrru absolutnego. To zrozumiałe.

Nakreśla w nim bowiem Habilitant inne zagadnienią vrprowadzając w charakter piśmiennictwa

okresu wojny i obu rewolucji w Rosji.
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Drugi rozdziŃ jest najobszerniejszy, bo i analizowana w nim spuścizna do takich naleĘ.

Publicystyka bowiem, to główna forma wypowiedzi Micińskiego w czasach wojny. Świadom

swoich wcześniejszychprac i publikacji, dr Bajko przedstawia w tej części swej monografii

problematykę wybranych tekstów i wystąpień pisarza, ujmując rzęcz clvonologicznie i
jednocześnie problemowo. Zawarfy w trzecim tomie Pism rozproszonych Micińskiego materiał

eseis§czno-publicys§czny, choc takbardzo nasączony odniesięniami i czasami kuriozalnymi

skojarzeniami biblijnymi, nie daje podstaw do analizy problemu chrystologicznego. Owszem,

tu i ówdzie on ptzęziera, ale nie ma on większego znaczęnia, a na pewno nie stanowi o

problemie ,,lucyferyzmu chrystusowego", poza jednym wyjątkiem - ostatnim tekstem

Micińskiego, tj. Do kmplariuszów List ]-szy. Poświęca mu Habilitant sporo miejsca (o czym

poniżej), ale w gruncie rzeczy rozdziń ten jest bardzo dobrze i przejrzyscie skomponowaną

prezentacją myśli politycznej Micińskiego, wytażanej w różnych wystąpieniach. Jest to tym

samym przewodnik po publicystyce Mcińskiego ostatnich jego lat Ęcia. Doskonale orientując

się w tej spuściźnie pisarza, dr Bajko omawia większośó tekstów Micińskiego zlat I9I4-L9L8,

wykazując jednoznaczne przekonania i preferencje polity czne pisarza. To omówienie jest bez

wątpienia ważnym komponentem monografii Habilitantai zapewrre wielu badaczy znajdziew

nim pierwsze i podstawowe omówienie tego korpusu spuścizny Micińskiego. Cenna jest myśl

autora omawianej monografii, który stwierdził, że

Okres publicys§ki wojennej Micińskiego symbolicznlę zatacza ..epistolarny" krąg: od Lisht do
współrodaków zpoczątku stycznia l915 roku [. ..], po Do Templariuszóu, List l -szy zkońca s§czlia 1918
roku, Oba łączy to, że ich autor zwraca się do ludzi takich, jak on sam - nade wszystko pragnących dobra
o1czyzny. (s.2l3).

Powróćmy do wspomnianego tekstu Do Tbmplariuszów List l-szy. Odniesienia biblijne

tej wypowiedzi Micińskiego, a przede wszystkim sam Ętuł ztodzlł pomysł Habilitanta, że ta

stylizacja nie jest przypadkowa i może mieó swoje źrodło w tytulaturze listów św. Pawła.

Trzeba jednak mieć świadomośc, że nie wszystkie wymienionę przęz Habilitanta numelowane

listy pochodząbezpośrednio od Apostoła Narodów, gdyz istnieje zgodność biblistów co do

tego, że 2 Tes i |-2Tm to listy detero-Pawłowe. Omawiając ten tekst Micińskiego, dr Bajko

odnosi się do kilku wątków personalnych, naświetla ńżnę konteksty tego wystąpienia

prasowego Micińskiego i wreszcie odsłania problem chrytologicmy. To tu, niejako zwiastunem

głównych przeobtażeń ideowych zawartych w poezji Micińskiego ostatnich lat jego Ęcia jawi

się jednoznacznie wyrażony swego rcdzalu chrystocentryzm, śmiało wkomponowany w

analizę terńniejszości poliĘcznej pisarza. Cytuląc kluczowy, będący świadectwem dla tego
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Przełomu w Świecie idei Micińskiego, fragment z przedmtotowego artykułu, poprzedziłgo dr
Bajko istotną konstatacją:

To wałka ChrYstusa Qużbezlucyfera!) zSzŃanęm. W'alkatemplariuszy-Polaków z rosyjskim Szatanem
-bolszewizrrem,teraz jużbędący rosyjskim pństwem. Ęlko dzięki wierze, dzięki peńości stania przy
Chrysfusie moŻiwa jest perspektywa cudu - zrvycięstwa nad ,,pariyloy.n watazką --pi łatęm,, (s.212j. 

-

W istocie artykuł ten jest wyrźźem zaruucenia absurdalnej teologiczrie, obrazoburczej i
bluznierczej idei dosadnie wyraźonej w Niedokongnym..., ale tez przejawern gwałtownie

PoĘPującej manieryzacji języka Micińskiego. O ile bowiem odnięsienia (najogólniej je tak
nazYwając) biblijne w poezji i prozie (częstokroć wedle modĘ centonu) arĘsty nasycały jego

teksty literackie symboliczrrymi zrtar;zeńąmi, bogacąc treści utworów, o §le tu mamy juz
zagmatwane, a jednoczeŚnie uproszczone odniesienia do Księgi. Habilitant doskonale zdaje
sobie z tego sPrawę, toteż dyskretrie nie wdaje się w analizę tego pomieszania biblijności w
PrzedmiotowYm tekŚcie, wskazując celnie na istotę zjawiska. Ale też i dyskretnie pomija
milczeniem - chYba także słusnrie - in*onizację Chrystusa niejednomacnńę fu wyraźoną
przez Micińskiego.

KluczowY dla problemu chrystologicmego iest rozdziń trzęct. Habilitant starannie
uPorądkował mateńń w nim zawarty, stanjąc się przede wsrystkim możliwię zvvięźle, ale tęż
rzeczowo scharakteryzować dorobek poe§rcki Micińskiego ostatnich lat jego rycia-okresu I

wojnY Światowej. Ta częśćjego monografii jest więc najpierw precyzyjnie skomponowanym

Przewodnikiem Po jego dorobku poetyckim tego okresu w ścisĘm powiązaniu zpozostałymi
formami literackimi i publicystyką tego okresu. Odsyłając do bogaĘ literatury przedmiotu,

Poruszając się w EąsZcnJ odniesień do ustaleń innych badacry,Habilitantowi udało się w tym
razdńa7e stworryĆ przejrz.yĘ obrazdokonań poetyckich Micńskiego lat §lielkiej §/ojny. Tu
ruz jeszcze Przypomni, że nie jest to ideowo jednolita twórczość i ze nie mozla wiersry z tego
okresu cąźaĆ w oderwaniu od czasu ich publikacj l, gdyżma on swe fundamentalne rłączenię.

Wnikłiwie omówione poeĘka i temaĘka poezji Micińskiego ostafurich lat jego Ęcia
osadzone zostały przez Habilitanta w ramy periodyzacji, w której wyodrębnił on trzy okresy
twórczoŚci Micińskiego zlńWielkiej V/ojny. Dokonując uporządkowanej (nikt tego dotąd nie
ucąYnił!) Prezentacji dokonań tej twórcznści, Habilitant odkrył i rzeczswo udokumentował
wiele ,,od§łon", właściwaści i wykreowanych mito-światów Micińskiego. Ate nim dr Bajko

Przeszedł do tego uPorządkowywania, scalającego i z punkfu widzenia historycznoliterackiego
nadęr c€rrnego studium problemu twórczości poeĘckiej Micńskiego zlat Wielkiej §/ojny,
wYraŹńe zamarzYł jej dynamikę, przemiany i zapońedńń kierunki jej rozwoju,
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Podstawowym zdĄe się ujęciem dla §ch konstatacji Habilitanta jest określenie statusu autora

- ja wierszy Micińskiego. Podmiotowość, zaangażowanie w polityczne ,,tu i teraz" tej poezji

Pozwala utożsamiaÓ Micińskiego, przełamującego konwencję fikcjonalności i kreowania

niezależnego podmiotu iirycznego z nim samym. Dr Bajko więc zauważa zmianę roli
Micińskiego, który w latach Wielkiej Wojny w swej twórczości ,,przemienił się raczej w
kaznodzieję i uprawiał kerygmaĘkę świecką" (str. 24I). Adalej dodaje:

TekStY z czasów wojny różrią się od przedwojennych ,,kazań" więksą apelatywnością; głoszą
odrodzenie (martwychwstanie Polski analogiczne do znartwychwstania Cnrvstuial i nawołują ÓoŹrł"i
(nawrócenia na cĘlstusowa drogę, tak jak pogan nawoĘwano do nawrócenia na jedyną i-prawdńwą
wiarę). Iłnyrni słowy dokonało się tu przejście od homiletyki do kerygmaryki 1s*. złr1.

ZaPoĘczone tvprzez Habilitanta z teologii tenrriny trsrygłrratyl{n i horniletyka tra&rie oddają
ducha i literę spuŚcizny Micińskiego okresu lat S/ielkiej Wojny, ale jednocześnie są terminami
aŻ nazbY daleko i rażąco abstrńującymi od znaczsńa pierwotnego: a więc głoszenia
kerygmatu i homiletyki czy to mistagogicznej, cry to egzege§cznej-

W tej częŚci pracy dr Bajko naświetlił cńą ńożanaść problemową poezji Micińskiego
zlat 1914-1918. Powoli doprowadzaląc do atalizy podstawowego ząadnięnia _ głównej tezy
swej rozPrawY. Podtozdziały 3.1.8 Krach lucyferyzmu... i 3.7.9 Solaryzm czasów wojny...
stanowią jęryczek u wagi problenru chrystologicmego w twórczości Micńsksiego, o jakim
wszak stanowi przedmiotowa monografia

WsPomniane PodrozdziĄ cąźa się z zaparĘm tchem. Nie ma potrzeby odtwarzać w
tYm miejscu toku myŚli Habilitantą dośó stwierdzió, żrc dr Bajko z zachawańem swoistej
dramaturgii wYwodu w pierwszym z nich zatacza koło analityczle, powTźlcając do punktu

wyjścia (w mroku gviazĄ i ty* samym wydobywając istotę owej przemiany,

PrzewartoŚciowania idei opartej rrateńe chrystologicnrcj. Drugi z podtońziałów dopełnia
tYlko to nowe - solamy aspekl chrystologii poeĘckiej , ńeteżi światopogtądowej Micińskiego.
Potenro w kolejnym podrozdziate, zalnykającym omawianie poezji w perspeĘwie jej

wYobraŹli, doPełnia obrazu rowvużruńa o groteskowej wzniosłości, jakże charakteryĘcznej
tak dla Micńskiego, jak w ogóle pisarstwa młodopolskiego. Na koniec przychodń czas na
kontekstY historycznoliterackie, niełatwe do r,vyodrębnienia, nieoczywiste tak od razu. Może
niezbYt PokaŹny rnateriał literacki fu analizuje Habilitant, ńe nlacąco ukaĄe przezeń
mikroProcesY historycmoliterackie. Całość dopełnia list do antropozofu Biełego. Dr Bajko nie
ronvijajednak ewentualnych paralel pomiędzy myślą tego ostabriego a pózrym Micińskim, co
zapewne zasfuguje na odrębne attalizy.
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cnxrarĘ rańńń przynosi analizy skromnego dorobku pisarskiego Micńskiego

ostatnich lat jego Ęcia. Obok dramatów wcześniej zranych z wydń i mniej lub bardziej

omawianych, odniósł się też dr Bajko do tych utworów literackich, które jak doĘd arri zrrane

nie byĘ ani interpretowane w kontekście spuścizny doĘd nieznanej, a opublikowanej w

Pisłnach rozproszołrych.Tę waźme uwąi o dramatach i prozie ar§s§cznej kończy Habilitant

refleksją, w któĘ wyrań korektę własnych poglądów na temat Opatrzrrośei i jej seman§ki w

spuściźnie Micińskiego. PochwĄ godna to cecha uczonego, który potrafi w procesie

badawczymprzy7nń się, że nowe odkrycia kazą mu wersyfikowaó jego własne sądy!

V/artość samą w sobie prrynosąWTyplsy,ralvarte w tej monografii. Są w nich zanryarte

różnej wagi informacje, jak choćby biograficme rzufujące na idee Micińskiego, a ztvtązkachz

Prrybyszewskim ( np.nr 82, sfr. 96-99), cry Lutosławskim. Są drobne polemiki, uzupełnienia.

Niektóre z ńch to rozbudowane glosy dopełniające tok wywodu, czasami to dygresje,

ujawniające różrego rcdzaju konteksĘ. Dzięki nim główny tok prezentacji podejnrowanych

wątkówproblemowych zyskuje naprzejtzystości, a wszelkie konteksty i niezbędne odniesienia

znajdzie zainteresowany cfielnik właśnie w przypisach.

Niepodobna wyrańó innej jak ta konstatacjt, że rozptalva habilitacyjna dra Bajki to

monografia naukowa na wysokim poziomie, wnosąca istotny wkład w wiedzę o twórczości

Tadęusza Micińskiego lat Wielkiej Wojny; stanowiąc przycąlnek do szerszego kontekstu

historyczro-kulturowego. Główna zaś jej teza o przełamaniu, a §r' konsekwencji załamaniu

lucyferycmej koncepcji chrystologicznej zostńa dowiedziona rzeczowo, z gruntownym

znawstwem pisarstwa Micńskiego, kontekstu kulturowego i historycmego. Praca ta dowodzi,

że dr Bajko naleĘ do ścisłej czołówki najwyhawniejsrych uczonych - micinskologów.

Absolutnie przekonująco dowiódł w niej Hńilitźnt nie §lko że doszło u Micińskiego w

ostatrich miesiącach życia do rozdzielenia postaci Chrystusa i ,,Lucyfera" fiakkolwiek go/to?

pojmować), ale do zŃamańalucyferyarru chrysfusowega. Ze wszech miar słusnra wydaje się

teza (str 299), że po zaniku Lucyfera jako takiego ,,zostaje Chrystus katolickiej - dawnej i

przysńej RzeczypospolĘ". Tak więc, jak dowodzi Habilitant, narwet po przełamaniu

arĘsĘcznych i światopoglądowych ujęć lucyferyczrych Miciński poprzestał na traktowaniu

Chrystusajako figury potiĘczrej, a nie nie jako ,łrogl, Prawdy iŻyca';Kogoś, Kto stwierdza

skutecmie, że da Ojca nie prrychadń się inaczej, jak tylko prz§zNiego (J 14,6).

Dr Bajko jest bardzo akĘwnym naukowcem. Jego prace badawcze (zródłowe,

ana|tĘczne i interpretacyjne) oraz redakcyjne (szereg publikacji wspóhedagowanych), jakteż

orgańracylne (konf'erencje, rózne projekty i granty) - dowodą tego dobitrrie. Ętóez

9



-

zarY§o\Manej PowYżej twórczoŚci naukowej w formie publikacji, w okresie po doktoracie
Habilitant wykazał się tez skutecmą orgańzacja zycianaukowego.

NajwaŻniejsąłn Przejawem aktywności naukowej dra Bajki jest kierowanie (a także
status jednego z głównych wykonawców) projektem ,§aŃowa edycja kry§cana pism
rozPoroszonYch Tadeusza Micńskiego w cźerech tomach". Ten duĘ projekt w ramach NpRH
(laH 15 0322 S3) Prryniósł w efekcie przede wszystkim cńęry tomy spuścizny Micińskiego
dotąd niemanej lub o któręj istniĄ szczątkowe informacje, wanianki i publikacje. W §m
znalazłY się trry tomY obejmujące publicystykę społeczną polityczną itd. oruzjeden tom
Poezjl §zczególnie tom trrsci zawiera nieznane tekĘ publicyĘczre (by tak w ogólności
nazłłaĆ materiał PiŚmiennicry tam zawarĘ} Micńskiego. Ale też nie sposób nie docenić
znaczeńa tomu czwartego, zawierającego literackie tekĘ fikcjonalne. Tak skuteczna
realizacjawYdawniczabyłamotĄiwadziękisprawnemu dńałariuHabilitanta , orgańzacji pracy
zesPołów badawczYĄ którYmi kierował" przeprowadzeniu kwerend w zagrańcntych
bibliotekach i archiwach iĘ. Rzecz to godna szczególnego podkreślenia, zlvłasrnza że prace
Poszukiwawcze Pochłonęły wiele czasu i energii. W dzisiejszej dobie trudno ,malęźć takich
badaczY, kt&zY z równym drowi Bajce zapałem czyńliby rońiczne, zmudne prace
Poszukiwawcze. łnr bardńej,Powtarzarą ta §rtanicma praca zasfuguje na docenienie. Gdyby
ńe realizacje tego Projektu spor& część spuścizrry autora NietoĘ posźaby w zapomnienieo a
wiedza na temat jego twórczoŚci i ewolucji jego myśli politycznej, historyczrrej i wreszcie
koncePcji chrystologicmej byłaby niepełna i w konsekwencji nieprawdziwa. Nię podzielam
wPrawdzie ,,enfrlzjazrnu" Habilitaną który twierdzi, jakoby ,,Wydanie obszenrego zbioru
tekstów Micinskiego [...] Porwalanapisać historię literafury tej epoki (szczegóInie lat 1905-
1918) na nowoo' (WYlmz osiqgnięć..., s. 2), niemniej sĘę na stanowisku, że rcalizaĄa tego

Projektu naPrawdę jest jednym z najważŃejszych - obok edycji spuścizry Stanisława
prąrbyszewskiego 

- prac wydawni czychpisarry okresu Młodej polski.

Ponadto, jak wYkazał Habilitant, w okresie po uryskaniu stopnia doktora uczesforiczył
jako Prelegent w szesnastu konferencjach o charakterze ogólnopolskim i międzynarodowym.

Co waŹne, wsPÓłorganizował on też szereg konferencji i sympozjów naukowych. W
sumie bYło to trzYłaŚcie konferencji, których był cżonkiem komitetu argarńzatyjnego lub
wsPÓłPrzewodnicącYm.Abyły to konferencje dotycące twórczości Micińskiego, poświęcone
Młodej Polsce (Świefirie Pomyślany cykl sesji ,,Młoda Polska - rewizje, interpretacje,,),
romantYzmowi jako takiemu, twórczości Mickiewicza, Słowackiego Lilli Wenedzie. Jedna z
takich sesji, wYraŹnie wyrosła znańlz.lnej w czasie stażu w wiedeńskiej slawisryrce.
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Habilitarrt Prrejawiał też inne jeszczs forrny aktywnosci naukcwej. I tak w rarrrach programu

ministerialnego odbył kilkurniesięcary staż naukowy w Więdniu. Na tamtejszym

uniwersYtecie, w InĘtucie SlawisĘki prowadził badania, brń udziń w spotkaniach kadry
naukowej i Prowadził zajęcia ze studentanri. Nadto jego aktywn ośc wyrużasię tez udziałem w
sPecjalnYm zebraniu Katedry PoloniĘki na Uniwersytecie im. Tarena Szewczenki w Kijowie,

PrzeProwadzeniu wykładów na Uniwersytecie irn. Św. Cyryta i Metodego w bułgarskim
Wielkim §mowie. Dr Bajko był teZ gościem specjalnego spotkania jednej z katedr

PolonistYcanYch Uniwersytefu Jagiellońskiego, poświęconego twórczości Micińskiego.
Ta aĘrłmoŚĆ Habilitanta dowodzi j ega rcńicznych kontaktów naukowych, rozległych

badń, których rdzeniem nie przestaje być twórczość Micńskiega (z,łvłaszłm ta późna), ale
które zatacĄą coraz szersze kręgi problemowe. Jeśli nvwĘó, że nńto równolegle dżffi,gał
cięŻar kierowania pracami zespołu w ramach przywołanego wcześniej pĄektu NpRH,
uczesfiricrył w innYch niż własne sesjach, ptrsprawafuałkwerendy, rcalizawńwyjazdy i staż
zagraniczrtY - to rysuje się obmz niezwykle pracowitego uczonego o bogatym wmsztacie
naukowym, z pasjąpodejmującego rozliczre i różnorodne inicjatywy naukowe.

JuŻ choĆbY fu wYmienione obszary aktywności naukowej Habilitanta dowodzą że
sPełnia on wsrelkie, stawiane pnedmioto\,vym przewCIdom oczekiwania i warunki do
pozytywnego ich zaopiniowania.

Dr Bajko zatrudniony na Uniwersytecie w BiaĘmstoku wypełnia też obowiązki
dYdakĘczre - Z Ptzedstawionych ptzęz niego informacji w ,$utoreferacie,, wyniką że

Prowadzi on róanorodne zajęcia. Oprócz kursowych, historycznoliterackich wykładów i
Ćwiczeń z Młodej Polski i ePok wcześniejsrych,, takire zajęciakulturoznawcze (rn.in. teoria
kultury, mitozrrawstwo itd.). Te doświadczenia i praktyki dydaktyczne, tak rózrorodne wszak,

Pociągają za sobą koniecznoŚĆ ptrygotowania się doń, opracowania materiałów, sylabusów i
całej tej dydak§cznej menazerii. Odciągało to i odciąga Habilitanta od jego prac badawcrych.
Dr Bajko - jak widaĆ - świefirie sobie z tym problemem poradził. Umiejętrrie wyważył czas

PoŚwięconY na rzetelne przygotowanie zajęć dydaktycznych z ptacąnaukową, a co więcej,

PoPularyzowń teZ wiedzę o twórczości Micinskiego. Ta jego aktywność i wymierne
osi€nięcia z,ośaŁy docenione przezmacierzyĘ uczelnię (nąrody RektoĄ.

Na koniec nie Pozostaje nic innego, jak wyrazić jednomaczną opinię pczyfywną
dorobku dra Marcina Bajki i wnioskować o nadanie mu stopnia doktora habilitowanego w
dziedzińe nauk humanistyczrych w dyscyplinie literaturomawstwo,

Gdańsk, ż4 sty cznia 2024
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